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Wychodzi w Krakow 
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5 złp 
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monetą. 

W KRAJU kwartalna razem z przesy' 
kr ask : 

R Przedpłata 
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Kraków 4 


Podobno niepowiemy 24 wiele, utrzymując 


‘kwartalna 14 złot. polską 


łką pooztową 4 sèr, 20 


j CZASU przy rogu Sxzcze- 


ezpł tnie pocztą tprost-do biura 
be kopercie: Prenumeracyjne 


Kraków 5 Października, — Sobota. 
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Z rozpoczęciem- żeglugi parowćj od Krakowa, 
cała zachodnia Galicya aż po San, miałaby 0- 
twarty przystęp do bezpiecznego , bezpośredniego 


u nas handel zbożowy % gros zostaje dotych- a co większa nader taniego i dogodnego spławu 
czas w ręku kilku spekulantów i to po większćj | wszystkich swoich produktów Wisłą. Szczupłość 
części strozakonnych: Spekulant często za wy- 


(na 12 lub 18%, 


oży e : > s 
t aa a i kupuje tanio, ni 


do producent 
ściciel potrze 


pieniądze zjeżdża 
zej ceny, bo wła= 


buje pieniędzy i rad jest, że mu one 


bez jego. trudu przychodzą; spuszcza wodą do 


Gdańska a czasem ty zy 
je z zyskiem sprzedaje. Otóż 


tylko do .Wrocławka 


i tam 
przewyżka ceny 


w Gdańsku nad miejscową, tojest zysk speku- 


lanta i procent od 


wypożyczonych przez niego 


pieniędzy, jest czystą stratą dla producenta, od 


której nawet odtrącać niemożna 
bo je pokry „a 
ską i pruską 
dynie, roln 


kosztów frachtu, 


różnica 15% między miarą pol- 
W obec otwartego targu w Lon- 
ictwo polskie rozległą ma przyszłość, 


ale koniecznym jest jéj warunkiem, aby niebyło 


żadnych pośre 
portatorem zbo 
ków DOET ] 
swoją dorobili Się sh 
go km u nas jako w kraju ro 
nie wiele, jeźli już nie wszystk 


dników między producentem i ex- 
ża w mieście portowćm., pośredni- 
h się z ujmą ludzi, którzy pracą 
zysku i od których pomyślne- 


Iniczym niezmier- 
o zależy. 


Gdzież szukać przyczyn tego, że jest inaczćj? 
W braku kapitałów, towarzystw expedycyjnych, 


wiadomości handlowych a _najba 
odrętwieniu , które niedozwala 


rdzićj, w pewnćm 
widzieć korzyści 


własnćj i całego kraju. Pod tym względem przy- 
chodzi właśnie w pomoc wielkie przedsiębiorstwa 


żeglugi parowćj i pod tym też względem 


r odda 


niezaprzeczenie ogromne przysługi, usuwając prze- 


szkod 
jeja śą być wrodzoną a tém 
z żywością © miaro 
jest: ów, wstręt do życia czynn 
i przedsiębiorczego. 

czytelnicy 4 przy) 
góły 
one zda nam sS! ią co 
wiedzieli. Za ich prawdziwość 
za ich zupełne z 
tyle, ileśmy, Same 
my nadziej 
hr, Zamojs st 
wiadomości uzupełnić zechce. 
świadczenie rzetelr 
mywało go od publika 
siębiorstwa, 0 

dywać przystało; zm) 
o rozszerzenie wiadomości tyle 


r 


wszystkie, tę jedną wyjąwszy, która nam 


dziwniejszą, że 


harakteru narodowego niezgodną, to 


ego, pracowitego 


Cóżkolwiekbądź, sądzimy że 
emnością odczytają niektóre szcze- 
o zakładzie żeglugi parowćj na Wiśle; a 
ę udowodnią cośmy wyżćj zapo- 


ręczymy, ale nie 


udzielamy ich bowiem tylko 
owiedzieć się mogli, lecz ma- 

że zacny przedsiębiorca p. Andrzej 
ki niedostatek ogłoszonych przez: nas 
yc moze, że prze- 
Inćj przysługi dla kraju, wstrzy- 
kacyi szczegółów swego przed- 
które się publiczności samćj wywia- 
ale niechaj pomni, że tu idzie 


dla kraju pożyte- 


cznych i niechaj z tego uczucia, owćj bardzo 
szlachetnćj dumy; taką zrobi ofiarę , jaką już 
zrobił ze swego czasu i majątku. 

Głównym planem założyciela nas szczególnićj 
obchodzącym, jest zwrócenie wielkićj drogi han- 


dlowćj dla wszelkiego towaru z 


ska na 


'Tryestu do Gdań- 


Kraków i utworzenie w naszćm mieście 


wielkiego składu handlowego: Ze w urzeczywist- 


nieniu tego pomysłu potrzebna 
szego Rządu i świeżo (jak si 
wiadujemy ) obranćj Izby 
to się samo przez SIĘ 
ę: P mek że 
wie I kupcy oceni 

p rzedsiębiorstwa r ważęllach z 
iożą sig, Gdyby zaś, czego 
Pomysł ten niedał się przypro 


wowczas przedsiębiorstwo ma Się 


liczyć na komunikacyi wodnćj 
s«iem między Sandomierzem a 


jest pomoc tutej- 


ę z pogłosek do- 


handlowćj krakowskiej, 
rozumie; ale też na chwi- 
Rząd i krakowscy bankiero- 
dnie wielkość i korzyści 
e swćj strony, do- 


nieprzypuszczamy, 
wadzić do skatku, 
podobno ogra- 
w Królestwie Pol- 
Gdańskiem. 


koryta wymaga osobnćj zupełnie budowy statków 
li tylko dla Wisły przeznaczonych (są one tez 
wszystkie z materyału krajowego budowane 
w Warszawie). Statki są wązkie i niezmiernie 
długie zwłaszcza te, które odbywają drogę mię- 
dzy Sandomierzem i Warszawą. Wszakżeż p. 
Zamojski zamyśla o wybudowaniu innego rodzaju 
statków (0 których niżćj) dla rzek bocznych jak 
np. w Galicyi Sanu i Dunajca i jak słyszymy 
postanowił osobiście popłynąć na znajdującym się 
obecnie w Krakowie, aż do „Jarosławia, celem 
naocznego przekonania się o przeszkodach utru- 
dniających regularną żeglugę parową po Sanie. 

Po urządzeniu takowćj na głównćj lub bocz- 
nych rzekach, producenci zwoziliby swoje produ- 
kta do najbliższćj stacyi, które już między San- 
domierzem i Gdańskiem istnieją. W'skutku umo- 
wy z Ajencyą assekuracy jną warszawską wszelki 
produkt, od chwili kiedy został złożony na statku 
lub gabarze, już jest tćm.samćm bez dalszćj o0- 
płaty assekurowany bo na statku znajduje się 
ajent assekuracyjny, który nawet niepotrzebuje 
wydawać policy. Producent potrzebujący kapitału, 
może jeźli zechce, wziąść od przedsiębiorcy ‘dwie 
trzecie wartości swego produktu złożonego na stat- 
ku, a koszta. frachtu. opłaca z dołu po sprzeda- 
niu produktu. Jest zaś przedsiębiorca z kilkoma 
domami handlowemi w Gdańsku w ciągłych sto- 
sunkach; między innemi znany naszym czytelni 
kom zamożny dom Makowskiego, zajmuje się sprze- 
dażą. Nieulega wątpliwości że ten rodzaj trans- 
portu wytrzyma łatwo konkurencyą z koleją że- 
lazną, a obok wielkich korzysci jakie zapewnia 
producentom, koniecznie musi znaleść pierwszeń- 
stwo. i 

Rzecz oczywista, że przedsiębiorstwo żeglugi 
parowćj zabija nieodzownie przemysł u nas wła- 
ściwy a nader zgubny, tojest Spuszczania gala- 
rów do Gdańska. Powiedzieliśmy zgubny, raz 
dla tego, że wytrzebia lasy nasze z najlepszego 
drzewa, które w Gdańsku za bezcen bywa 
sprzedawane ; powtóre, że demoralizuje flisaków. 
Ludzie ci pozbywszy się galarów , jeszcze ta- 
twiéj pozbywają się zazwyczaj Pieniędzy w Gdań- 
sku albo też w drodze wracając PIESZO 51% Pie 
noszą zarody zepsucia, Mono W każdóm priii 
portowém rozpowszechnionego*, Wszakże 08 u- 
ga parowa nieodejmùje pynajmnićj Pons ności 
zarobku, zatrudnia ona ludzi ładugą, potrzebuje 
ich. do pomocy, a w ten sposób zarobek ten cy- 
wilizuje, bo go w pewną Organzacyą przybiera. 
Kilka jeszcze szczegółów © obecnym stanie 
przedsiębiorstwa. Rozpoczęte ze znajomością rze- 
czy i wielkim nakładem, rowadzone aty 0: 
wytrwałością. Główne Bióro żeglugi parowej 
znajduje się w Warszawie; Dyrektorem jest p. 


| Barciński. Dotychczas zbudowano statków sześć, 
Z których trzy (z rodzaju takich jak Kraków) 


lekkie, o sile 30 koni ciągną między Sandomie- 
rzem a Warszawą, trzy drugie cięższe o sile 60 
koni między Warszawą i Gdańskiem. « Oprócz 
tego wystawiono 14 gabar, tojest statków prze- 
znaczonych na ładugę. Wszystkie służą do 
transportu towarów; o komunikacyi bowiem 080- 
_bowćj wcale i to słusznie niemyślano ; jest tylko 
jeden statek lekki Wisła, który przewozi kupców 
| do Warszawy lub do Gdańska za zbożem swo- 
jem puszczających się. Do rzek krętych, bo- 


Rek 1850 


| aemagnwa ct 
Przyjmują się 3 
OGŁOSZENIA. rozprawy. odezwy wszelkiego rodzaju. 
DONIESIENIA literackie. księgarskie, handlowe. przemysłowo 
rolnicze itp. 
UWIADOMIENIA tyczące się sprzedaży, kupna, dzierżaw itp 
Za opłatą ; ) 
nd wiersza petytowego za jednorazowe umieszczenie po 8 
groszy następne po 3 grosze. 
: Listy 
wie frankowane nie przyjmują się, wyjąwszy od stałych 
lab znanych korespondentów. 


Numer pojedynczy kosztuje 8 groszy. 


cznych, a naturalnie wązkiego koryta takie na- 
wet statki, jakie dotąd budowano, małego były- ` 
by użytku. Postanowiono budować jeszcze weż- 
sze, a ponieważ szerokość statku parowego głó- 
wnie powiększają koła, niebędzie ich więc w mniej- 
szych statkach, ale będą miały przytwierdzone 
w końcu szruby, które pchająe naprzód, ruch ko- 
ła zastąpią. 

țaduga na jednćj gabarze wynosi od Sando- 
mierza do Warszawy 600 — 800 korcy, od War- 
szawy do Gdańska przeszło 1000 korcy. Do- 
tychczas statki nieholują chyba berlinki i drzewo. 
Z Warszawy do Gdańska podróż trwa 48 go- 
dzin ruchu, z Gdańska do Warszawy trwa dwa 
razy tyle, lecz, że statki w drodze napotykają 
na wiele przeszkód, jakoto komory itp. a nadto 
produkt niezaraz bywa w Gdańsku wyładowany, 
dla tego podróż tam i napowrót zazwyczaj dwa 
tygodnie rachuje się czasu. Personale statku li- 
czy 7 —8 osób; dotychczas patronowie i maszy- 
niści statków są cudzoziemcy, wszakżeż apli- 
kanci krajowcy tyle pokazują uzdolnienia, że 
wkrótce zastąpić bedą mogli tamtych, a nawet 
jeden choć na żadnym zagranicznym statku służ= 
by niepełnił , usposobił się tak dalece, iż sprawu- 
je należycie obowiązki maszynisty. Jeszcze więc 
jedna gałęź zatrudnienia pożytecznego dla kraju 
otwartą zostaje w ten sposób dla naszćj mło- 
dzieży. 

Przedsiębiorstwo aczkolwiek/od niedawna pu- 
szczone w ruch już zdaje się pomyślne przyno- 
sić owoce. Statki z naładowanemi gabarami po 
wielekroć odbyły podróż z Sandomierza do War- 
szawy i z Warszawy do Gdańska. Mnóstwo 
kontraktów porobił przedsiębiorca celem dostawy 
drzewa, a manipulacya w całym tym obrocie jest 
nadzwyczaj ułatwiona. Przy każdćj stacyi do- 
kąd skontraktowany producent dostawia drzewo 
na opał dla przedsiębiorcy przeznaczone, znaj- 
duje się słup. Przypływający statek zabiera 
drzewa ile potrzebuje, patron pisze kwit na tyle 
drzewa ile zabrał , kwit zostawia w słupie, ije- 
dzie dalćj. Dostawca wyjmuje kwit w szparze 
słupa będący i kiedy chce poseła go do Bióra 
żeglugi dla porachunku. 

Między innemi, zrobił przedsiębiorca kontrakt 
z komisyą rządową na odstawę 180,000 sią- 
gów drzewa z lasów nadbużańskich do War- 
szawy. Do Modlina spuszczają mu je właści- 
ciele tamtych okolic, z Modlina do Warszawy 
holują statki parowe. Jak zaś wielki jest obrot 
kapitałów w tém przedsiębiorstwie wnieść można 
choćby stąd, że przedsiębiorca na ten rok potrze- 
buje na opał do swych statków drzewa za 80,000 
złp. Takie są szczegóły, któreśmy dotąd ze- 
brać potrafili; aczkolwiek niezupełne, są one zda- 
niem naszém dostateczne, aby objąć wielkość i 
ogromne skutki przedsięwzięcia , 1 obudzić w każ- 
dym obywatelu , któremu los tego biednego kra- 
|ju na sercu leży, błogie nadzieje na przyszłość, 
Ina dziś zaś cześć i wdzięczność dla zacnego 
przedsiębiorcy. 
| 
|-0 zakładach naukowych w Królestwie Polskiem. 
Il 


| Już w roku 1835 ogłoszono, 
, przyszłych nauczycieli, wysćłani 
sztem rządu do uniwersytetów ro 
"od opłaty 


Że dla kształcenia 
vada kandydaci w 
A ssyjski ryc 

szkolnćj Simnazyalnćj tetras, k ró nem 
/ przywilejami uposażono , między jnnemi, że mniój oć 
2400 złp. pensyi za powrotem mieć nie będą: $ 
'sółano tedy corocznie po dziesięciu, którzy, ja + 
głoszonego dla nich rozporządzenia widźć: Pale dlu 
rami w gymnazyach koniecznie być muszą; 


eum 


czego? Nie wiemy, Czy na téj zasadzie że, w uniwer- 
sytecie i w Rossyi byli? „Trudno wierzyć żeby każ- 
dy będący w uniwersytecie był eo ipso do naucza- 
nia w wyższych zakładach zdolny. Cożkolwiekbądź, 
prawo fakie byrð i jest; ale Że potrzeba także nau- 
czycieli dla szkół obwodowych, tacy zaś nie potrze- 
bują uniirersyteckich nauk , otworzono więc w War- 
szawie tak nazwane kursą dodatkowe, w których 
dwuletni kurs Z dołączeniem, obok innych nauk, pe- 
dagogiki, wykończał kształcenie się młodych na nau- 
czycieli obwodowych. Mniejszy stopień uzdolnienia, 
mniejsze i prawa, bo pensya 1800 złp. rocznie, przy 
której wielu całe Życie zostawało, a żaden na nau- 
czyciela do gymnazytm postąpić tie może. 


Nie wiemy, jak w uniwersytetach w Rossyi roż=* 


winięte są pręlekcye w obszerności i duchu, ale to 
zaręczają świadomi, że ani biegłych pedagogów ani 
zdatnych nauczycieli nie potworzyły; znamy cilka le- 
pszych i zdatniejszych indywiduów, ale te z króle- 
stwa już takiemi wyjechafy do uniwersytetów. Pó- 
wtarzamy tedy, Że wyjąwszy kilku, zdolniejszych 
jest nie wiele, a co gorsza, nie ma w nich powoła- 
nia do stanu nauczycielskiego. 

Ci znowu, co wychodzą /z kursów warszawskich, 
chociaż mają znanych z nauki i PES) mistrzów, 
bo tu uczyli Frączkiewicz, Janicki, Rybicki, Bełza, 
Szwejnic, Welke, Nędzyński przyszli w roka 1836 
z niezmiernie małem usposobieniem, tak, że pojąć nie 
mogli wykładanych. sobie nauk, późniejsi trafili na 
gorsze czasy i prawdziwie z boleścią wyznać trze- 
ba, -że nauczyciele szkół obwodowych nisko stoja pod 
względem intellektaalnym, pedagogicznym i moralnym. 

Nie utrzymujemy, żeby wcale dobrych nauczycieli 
w Królestwie nie było, bo żyją jeszcze i starzy czy 
pijarscy, czy świeccy, a między młodymi znajdzie 
się kilku należycie usposobionych do wypełnienia tych 
obowiązków, ale dla utrzymania życia, muszą się pod- 
dać temu, Co od uczących jest wymagane. Nade- 
wszystko mamy do zarzucenia, że w obsadzeniu miejsc 
nauczycielskich bardzo mało na usposobienie i moral- 
"ność indywiduów zwracają uwagi, a jeżeli gdzie to 
tu wysokiej obyczajowości i wykształcenia najbar- 
dzićj potrzeba; že często intrygi i protekcye w obsa- 
dzeniu katedr grają rolę, jak tegó liczne moglibyśmy 
przytoczyć przykłady. 

przedziliśmy poprzednim obrazem czas i osoby; 
wszystkiego do 1840 r. prawie nie było. W r. 


tego 
1839 p- Szy wW dyrek Ad woy, k i Zi Arad 
wej spraw wewnętrznych fuchownyc i SSE 


publicznego, nię wiemy czy z własnego natchnienia 
ogłosił, że każdy nauczyciel wykładający po ros- 
syjsku przedmiot jakikolwiek dostaje roczną pensyą 
gratyfikacyi, uczyli tedy miektórzy i wzięli gratyfika- 
cyą, ale projekt tak gorliwy po roku doświadczenia 
upadł. , 

Rok 18*/,, stał się epoką dla oświecenia i zakła- 
ków naukowych w Polsce. Dotąd kierunek cały wy- 
chowania zostawał przy komissyi rządowćj spraw 
wewnętrznych i duchownych,  Wydobyto go ztamtąd, 
odłączono ‘od komissyi rządowćj, utworzono na Spo- 
sób rossyjski okrąg naukowy warszawski i wcielono 
go do ministeryum oświecenia w Petersburgu. 

Odiąd zaczyna się szereg najrozmaitszych postano- 
wień, zmian, dodatków, które najwyraźnićj a żenie i 
skutek, jaki zamierzono, pokazują. : Zwierzę nictwo 
nad okręgiem naukowym warszawskim powierzono 
jenerałowi swity Okuniewowi, a zastępcą jego prze- 
znaczono p. Muchanowa b. pułkownika gwardyi, któ- 
ry znajomy jest z swoich prac historycznych, aszcze- 
gólnićj z dziełka 0 stósunkach Pólski z Rossyą, za 
czasów Zygmunta All i Władysława IV. Wszystko 
teraz odnosić się musi pod względem kierunku wy- 
chowania do ministra, a pod względem zarządu i fun- 
duszów do księcia namiestnika. Dziwie ztąd roz- 
dwojenie i niepórozińnienia między Warszawą a Pe- 
tersburgiem. 

Zamierzono wychowaniu publicznemu w Królestwie 
nadać kierunek jak można najwigréj realny i w tym 
duchu wszystko w zakładach naukówych zupełnie 
prawie w inny kształt i cel przerobiono. 

Pierwszym tedy dziełem okręgu naukowego warsz. 
było zmiesienie naprzód kursu prawa przy gymna- 
żyach, poczem podział na dwa wydziały filologiczny 
i techniczny nie utrzymał się., Ten ostatni usunięto 
zupełnie z gymnazyum w r. 841 i (ak było przez 
lat dwa, a na jego dlitjsce otwarto w roku 1848 
na wielką skalę gymnazyum realne -w Wśrszawie, 
 ddące na tćj kopy”. prze stopie eo dawny EE 

€wiezny, z tą różnica, że ma jedyny specyalny kie- 
niezni wieksze śrół i a i 7 Sesi zakład 

Gym ważny, doskonale obsadzony i uposażony. 
Seg matemągyye 9 czysto filologicznemi, z małym kur- 


e an: x Wazy, 
p lat pięć skodez WSZY. SZEz6liwie | 5 korzy 
a prawników i DR w 1849 r., a ponieważ 
= rawa polskiego w „potrzebuje, otworzono 
katedry P ; Eo w Petersburgu i Mosk 
dokąd uczniowie chcący się na - p kie we 
udają się czyto 0 Swoim, czy o = ka di obój 
W roku 1846 zniesiono sześć szkół obwodowych 


filologicznych a w ich miejsce otworzono dwie szko- 
ty R tę realne w Kielcach i w Kaliszu i 5 szkół 


obwodowych realdan z kierunkiem jakiego ieó=/ 
wóść wymagała. Z tych sześciu realnych, jedńa jest 
w Mariampolu, jedńa w Włocławku, a trzy przy 
gypin um w Lublinie, Radomiu i Płocku. | 

0 obecnego ducha wychowania zastósowano zaraz 
i - „Z «OE Opłala do szkół realnych jedna- | 
Kowa: od ićj aż do siódmćj klassy = 47 5 złp. 
roeznić; opłata do szkół filologicznych n 2 wę! niepo- 
równanie wyższa ale z dziwnem stopniowaniem dla 
klas i ludzi. Do niższych klas płaci się50 złp. ro- 
cznie bez Żadnćj różnicy; ale do wyższych sziachcie 
płaci 100 złp. rócziie, syn urzędnika płaci 200 złp. 
rocznie, a syn nieszlachcica, mieszczanin lub wieśniak. 
płaci 300 złp. x AA 

rzemogły tedy szkoły realne tak, że gdy gymna” 
zyum ARE, w Morria wie mialo W r. 1819 931 
uczniów, 10 gymnazyów filologicznych miało tylko 
2529. 4 

Obok ogólnćj zmiany kierunku wychowania zmie- 
niono i jego ducha, podniesiono nauki realne a za- 
niedbano filologiczne; wprowadzono historyą i staty- 
stykę Rossyi dodawszy do nich oddzielnego profeso- 
ra zawsze Rossyanina. Wprowadzono także język 
Słowiański, rozkazano wszystkim kandydatom do sta- 
nu nauczycielskiego wracającym % uniwersytetów ros= 
syjskich przedmioty wykładać po rossyjsku, co się 
też praktykuje. Co więcćj w gymnazyach filologicz- 
nych zniesiono łoikę, a dla polskiego języka wyzna- 
czono w klassach niższych po dwie godziny a w wyż 
szych po jednej tylko godzinie na tydzień; w real- 
nych przeciwnie nie ma wcale historyi i żadnćj lite- 
ratury, a język polski tylko w niższych klasach. 

Jeszcze w roku 1843 wydano nauczycielom dru- 
kowane instrukcye dla wszystkich przedmiotów z o- 
znaczeniem najściślejszem podręcznych i elementar- 
nych książek, a nawet sposobu i zakresu wykładu, 
od czego pod karą dymisyi nie wolno odstąpić. In- 
strukcye te są niezmiernie ciekawe do historyi wy- 
chow nia w Królestwie Polskiem. 

W roku 1846 zniesiono w Warszawie w dwóch 
gymnazyach filologicznych klasy wyższe bez wątpie- 
nia dla odwrócenia młodzieży ku reałnemu gymna- 
zyum a tak Warszawa została bez żadnego wyższe- 
go filologicznego zakładu. Spostrzeżono po trzech 
latach niepodobieństwo zniesienia prada A nauk i 

a 


zakładów filologicznych, które przyspiesz rozwój 
Imeliektnny + Fodmyszą uczucia Numauitarńe czło | 
wieka i otworzono w roku 1848 instytut tak zwany | 


szłachecki, o którym w następnym artykule. 


Pisze nam korespondent wiedeński: 


6 Wiedeń 3 października. ( celu podróży Cesa- 
rza, dzienniki tutejsze wchodzą na myśl, którą z o- 
statniego listu mojego Już znacie. Jeden z najlepićj 
w rzeczach gabinetowych i dyploniatycznych zawsze 
zainformowany, Corriere italiano, mówi wyraźnie. 
w dzisiejszym swym pumerze, o poczwórnóćm zacze= | 
pnćm i odporńćm przymierzu, i oświadcza, że skut- | 
kiem takowego będzie ukończenie stanowcze sprawy | 
niemieckićj. Dziennik ten, niewierzy w wojnę z Pru- | 
sami, ale sądzi, że ogólnćj europejskićj polityce, | 
Prusy ustąpić będą musiały. Czy w skutku tego pó- | 
jednania się, Prusy otrzymają pewne zaokrąglenie 
trudno na to po ostatniem wystąpienia gabinetu ber- | 
lińskiegó z pewnościa odpowiedzieć. To pewna, że | 
na stronie Austryi i Bundestagu, są Francya, Rosya, | 
nawet i Anglia. Tu jest mniemanie powszechne, że | 
wkrótce uznanie Bundestagu przez te trzy mocar- . 
stwa, urzędownie nastap" Ambasada „austryacka i 
rosyjska działają w Pary żu w zupełućj z ministe= ' 
ryim francaskićm zgodzie |. gz 

Co do kwestyi rzymsko-piemeniskićj , 
zaręczyć, że pomimo oSlatnic Utd rządu w Tu- 
rynie, dwór rzymski trwa w Royce pojednawczćj. 

ólityka ta jest zgodną Z Wicokami tutejszego gabi- 
netu i zdaje się, że wspólne usiłowania do zmiany 
ministeryum w Turynie dążą. P. Azeglio chwieje się, 
lecz, że więcćj ku tćj każą Się stronie, jest na to 
dowód w tonie dzienników ? Ach za jego natchnie= 
niem, które zna naprzykład „roce di Savoia, dość 
wyraźnie ostatnie kroki przeciw arcybjskapowi gä- 
nią. P. hr. Esterh.zy poseł austryacki w Rzymie, 
przybył tu wezoraj, mA W tych dniach ido ks. Szwar- 
ceuberga pospieszyć. Nuncyusz apostolski miał dziś 
z nim długą Kkonferencya: „|... 

Dzienniki toskańskie potwierdzają znaną już wam 
wiadomość, 6 nocie wręczonej przez reprezentantów 

dyplomatycznych tego państwa rządowi austryackie- 
mu i innym dworom, Z powodu zawieszenia konsty- 
tucyi,. Powody zaś te, którem wam wskazał, a mig- 
dzy innemi: ŚRO party! tak nazwanćj narodowej, 
która nad ustąpieniem wojsk austryackich z Florencyi 
Ciągle pracowała, i czekała tylkó na zwołanie Tzb 
| do wystąpienia stanowczo. 
| Wiadomość, jakoby pi Szegenii miał być rządcą 
| Węgier, jest bez żadnej; zasady. Rząd myśli o p. | 
| Gehringer, i zdaje się, że się skończy ua jego nomi- 


i 
to mogę wam | 
|| 
| 


ńacyi. P. Gehringer ma ciągłe narady z ministrem 
Bach, i jest powszechnie dobrze tu widzianym. 

. Możecie być pewni, że wojska konfederacyjne, 
wkroczą do Hessyi, jeźli drogą poddania się stanów 
rzecz załatwioną niezostanie. 


Kraków 5 paźdz. JEx. Szef kraju hr. Gołuchw- 
ski wczoraj o godzinie wpół do 6téj wieczór przy- 
był do miasta naszego. JW. Prezes Komisyi guber- 
nialnćj przyjmował JExcelencyą w dworcu ko'ei že- 
laznćj, gdzie prócz wielu urzędników, zebrała się 
znaczna liczba osób wszelkiego stanu dla powitania 
dostojnega gościa: JEx. wysiadł w hotelu Drezdeń- 

im. 


ecim 
i Przegląd Polityczny. 


Od Tat trźech, dymissyonowany jeńerał Heski 70-letni 
starzec Haynau ojciec dzisiejszego ministra Heskiego, a 
brał austryackiego feldm. został mianowany ostatniem roz- 
porządzeniem. Elęktora naczelnym komendantem na czas 
stanu oblężenia, który przywrócono. W protestacyi swo- 
jćj nader energicznćj, powiedzielibyśmy nawet fanatycznćj, 
grozi sądem wojennym dla każdego, ktoby stawiał opór 
czynny lub bierny, i już na osoby prywatne utworzył sąd 
wojenny złożony z 19 oficerów i Żołnierzy. Mimo to 
komendant gwardyi narodowćj ustąpić nie chce, a żaden 
z jéj oficerów u naczelnego komendanta się nie stawił; 
komitet stanowy nieustannie prolestuje, ale wygrana je‘ 
dnéj hub drugićj strony zależeć jedynie będzie od armii, 
z którćj obecnie wielu usunięto oficerów. 

— Korzystniejszem jest położenie rządu w Darmszta- 
dzie; opozycya postąpiła nierozważnie; naraziła konstytu- 
cyą własnego kraju, zaszkodziła sprawie Kasselskićj w któ- 
rćj Niemcy nie tylko przez konstytucyą Heską, sąimtere- 
sowani. Rząd W. Ks. Heski znając korzyści swego sta- 
nowiska, nie oszczędza surowych rozporządzeń. 

— Rozpoczęty w Paryżu proces zStowarzyszeniem 10 
grudnia miał wyjawić stósunki towarzystwa nieco kompro- 
mitujące Elizeum, Niewiadomo czy tćj okoliczności czy 
też innym powodom przypisać należy, dość że p. Vćron 
wystąpił dzisiaj w Constifutionnellu z artykułem, mającym 
pozór oficyalności, który zapewnia, że ze strony prezy- 
denta najmniejsza uzurpacyi nie może zachodzić obawa, 
że wprawdzie prezydent wiedząc o użyteczności swojćj 


| dla kraju, liczy na patryotyzm zgromadzenia, ale czy 
| a Proogaćry, uchwali lub nie, tego ;przewidzieć nie 
m > 


„Z każdym dniem wykazują się coraz szkodliwsze skut- 
ki dla stronnictwa legitymistów, po ogłoszeniu okólnika 
Barthćlómego. Przekonano się choć za późno, że rola 
Ludwika XIV we Francyi, nie da się już powtórzyć, że 
w nieomyłność hr. Chambord, który sobie wyłączny kie- 
runek polityki zóstawił, nikt oprócz zagorzałych zwoóleń- 
ników nie uwierzy. Lecz nie dosyć na tem, przytoczy- 
liśmy kilka cierpkich uwag, któremi Dóbaty manifest wies- 
badeński powitały; w ostatnim numerze, jak donosi tel. 


,depesza, oświadczają one, iż książęta domu Orleańskiego 


uznają wszechwładztwo narodu a wszelkie złanie się z le- 
gitymistami uważają za niepodobne. Nie możn było zrę- 
cznićj korzystać z błędu legitymistów i kosztem ich. le- 
pićj sobie usłużyć, 


Okólnik 
C. K. Rządu krajowego galicyjskiego. 


Ogłasza się nowy przepis użycia pałki jako środ- 
ka do utłumienia zarazy na bydło, 

Aby szćrzeniu się zarazy na bydło całą siłą, ja- 
ka jest w mócy Rządu zapobiedz, uznało wysokie 
mińhisteryum spraw wewnętrznych za zgodne z celem, 
oznaczyć rozciąglejsze użycie pałki przeciwko tejże 
zarazie. 5 : ; i 

Tym końcem postanowiło wysokie ministerstwo roz- 
porządzeniem z dnia 14 b. m. za l. 187514, co na- 
stępuje: 

1. Gdy w czasie podejrzanym, choroby między by- 
dłem pojawiają się, a rodzaj choroby jest. wątpli- 
wym i zachodzi uzasadnione podejrzenie, że bydło 
na zarazę bydlęcą choruje, natenczas dla dojścia isto- 
ty choroby przez otworzenie zabi.ego bydlęcia wolho 
użyć pałki pod temi warunkami: e 

a) aby choroba przez lekarza w słażbie publicznćj 
zostającego , lub odawładzy policyenćj ku temu 
upoważnionego, za podejrzaną uznaną była i 

b) aby zwi: rzehność miejscowa przez lekarza o tém 
uwiadomiona, spólnie z lekarzem, wartóść bydlę- 
cia przeznaczonego na zabicie, pod niżćj wska- 
zanemi względami, ustanowiła. 

H. Po sprawdzeniu istnienia zarazy bydłęcćj, uży- 
wa się pałki w monarchii austryackićj: 1) za pier- 
wszem, pojawieniem się SM w miejscach, gdzie 
bydło totad zdrowe było i 2) gly z'eharaktei (w? 
ściwości), śfopnia i przeciągu czasu trwania choró- 
by, tudzież z okoliczności na jój bieg i zgubne jéj 
skutki wpływających ż l ze skutku środków wetery- 
narsko-policyjnych juź przedsjęwziętych i ściśle prze- 
strzeganych, P9; azuje się rawdop obieństwo w wy- 
sokim stopniu, ŻE tylko nżyciem pałki, ulbo 


CZAS. Jałta 3 


m E e amem 0 w a h i 
pe ł pzez ZA mansn 


è I SZ 4 , 
a) zaraza całkiem utłumioną; albo | przejrzane tłumy owadów, które.zjadają igły i. liscie, choty : Schónhals i Culoz, 1 pułk. konnic ie 
b) dalszemu szerzeniu się zupełnie, lub też w wy- | AAEN uscliniecie, drzewa. isro innt 0 Zniszcze- skich huzarów, i 23ci HATA sirena ar DESKĘ 
sokim stopniu zapobieży SIĘ» a przez to lnie może trwać lt kilka i zagrażi rozszerzeniem się | składa się obecnie z 1 batal. grenadyerów, 1 batal. 
c) wolny handel z pewnością 1 prędko będzie mógł po całym kraju. strzelców, 32 bat. piechoty liniowej, 2ch bat. kordo- 
być przywróconym. o. „ii ; Wysokie c. k. rządy krajow e psleciły podwładnym nowych i dwóch pułków konnicy. Dyslokacya zaś 
Stanowcze rozstrzygnienie+ CZY! W razie spraw- | urzędom użycie przeciwko téj pladze stósownych | tej armii jest następująca: komendant 14go korpusu 
dzonego istnienia zarazy bY cej w monarchii au- | środków i jest nadzieja, że te nie bedą bezskute- | fzm. hr. Khevenhüller we Lwowie; Dywizya: @) 
stryackiéj, i w jakićj rozciag cznemi. | ; feldm. Fiedler w Tarnowie, z brygadami: JM. v. Ripp. 
ba, zawisło od komisarza polity kra do tego wy- Kiedy jednakże, najdokładniejsze tylko rozpoznanie w Krakowie i JM. Schiffmann w Tarnowie. Dywizya 
znaczonego, który na okey mann: REA o poja- | przyrody szkodliwego owadu może jedynie wskazać | b) feldm. hr. Lichtenberga, z brygadami: JM. Mandel 
wianiu się zaraży na bydřo, ub chorób o taką za- | prawdziwą drogę do wygubienia onegoż» więc jest | w Jarosławiu, JM. Batky we Lwowie i JM. hr. Ca- 
 razę podejrzanych, fab te ą rzeczą niezbędną wiedzieć: | stiglióne w Grudku. Dywizya, c) feldm. Liebler we 
w miejscach zarażonych, PSX Z awszy lekarza upo” | 1) Skąd, jakim sposobem i kiedy owad ten do la- | Lwowie, z brygadami: JM. Lilienborn we Lwowie; 
ważnionego do użycia środków weterynarsko-poli- | su się zjawił i w Jakićj zaraz z początku byt li- |i bryg. w Przemyślu. Dywizya d) fedlm. Ulrichsthal 
czbie? - = | wCzerniowcach z brygadą JM. Jabłonowskiego tamże. 
2) Jak wygłąda w swoich rozmaitych przemianach — £ jakiemi względy i pobłażaniem obchodzą się 
i ile zdaje się go być odmiennych rodzajów, tudzież | Turcy 2 politycznemi wychodźcami, przekonać się 
jak je lad nazywa? - | można z następnego faktu: dwóch polskich iegioni- 
stów w Szumli dopuściło się niemałego ekscesu na 


rzysiężonych mężów Zi ? 
a ai i na zasadzie zdania weterynarsko=lekar- 


o atki 3) Jakiego gatunku liściami się żywi? : 
skiego, względem użycia pałki, eo potrzeba rozpo- 4) Jaki wpływ odmiany powietrza nań wywie- osobie tureckiego oficera. Komendant legii kazał ich 
rządzić, sposoby do wykonania tego co rozporządził | r w skutku tego aresztować i baszy do ukarania wy- 


dać. Wszakże skończyło się na krótkim i lekkim 
areszcie. Gdy z tego powodu pewien węgierski je- 
nera? oświadczył swoje zadziwienie, utrzymujące, że 
tak powolna karność łatwe może szkodliwe sprowa- 
dzić skutki niesubordynacyi, edpowiedział mu basza: 
„Mamy wyraźny rozkaz, niezapominania nigdy, że 
wychodźcy są to ladzie, którzy w skutku zbłądzenia, 
ojezyznę , spokojność , szczęście, słowem wszystko 
stracili, że zatem ztćj, godnćj przebaczenia irryta- 
cyi, tudzież z nieznajomości tureckich praw i gwy- 
czajów, łatwo mogą dopuścić si przekroczeń.* == 

C'est ce qwon appelle les barbaresi dodaje dziennik 

Spiegel, z którego fakt ten wyjmujemy. 
NIEMCY. 

+ Berlin 2 października. Wzajemne protestacye i zastrzeżenia, 
oto na co się dotąd w sprawie hessen-kasselskićj zdobyć mogły 
Bundestag i Unia! Zdaje się, że Kurfürst próbować będzie szczę- 
ścia przywieść ja do końca własnemi siłami, Donoszą, że na 
miejsce ciągle chorego jenerała Bauera, mianowany jenerałem do- 
tychczasowy pułkownik i minister wojny Haynau, brat feldmar- 
szałka austryackiego, objąwszy komendę, wydał proklamacyą 
w którćj grozi, że mieczem przywróci powagę rządu, jeżli AŻ 
krajowe dłużćj w oporze trwać będą. Zachodzi pytanie, czy woj- 
sko słachać będzie danych rozkazów, a jeżli będzie, co zdaje się 
być podobnóm do prawdy, czy gwardya narodowa niesprzeciwi się 
armii książęcćj. W tym przypadku mielibyśmy domową wojnę, 
która tóm pewnićj sprowadziłaby interwencyą sąsiedzką. W tój 
chwili zależy wszystko od tego, czy Kurfiirst da sobie sam radę, 
a w przeciwnym razie, czy weźwie wyraźnie pomocy którego 
z panujących książąt, tak samo, jak niegdyś książe badeński we- 
zwał pomocy króla pruskiego. Bawarya, Hanower, Wirtemberg 
Austrya, mówią nie bez słuszności dzienniki Bundestagu , PEN 
jako pojedy ńcze państwa, Jeżli będą proszone o interwencyą, takie 
samo prawo do nićj, jakie miały Prusy interwenijując do Saxonii, 
do Badenu i do Hamburga, i trzymając dotąd dwa ostatnie kraje 
w okupacyi. Gdyby zaś Prasy niechciały wezwania Kurfirsta he- 
skiego uważać za dostateczną przyczynę do interwencyi, wtenczas 
Austrya, Bawarya, Wirtemberg i Hanower, mają prawo żądać od 
Prus, aby ustąpiły z Badenu i Hamburga, gdzie dłożćj ABT 
Żadnego innego niemają prawa, jak wezwanie i dozwolenie doty- 
czących rządów. Argumentacya jasna, która obecnie jest przed 
miotem spora między Prusami z jednój, a Kurfiirstem i Bundesta- 
giem z drugićj strony. ` 

Dowiaduje się, że rząd pruski istotnie, aby umniejszyć sobie am- 
-barasu, postanowi? wojsko badeńskie, które w celu reorganizacyi 
przybyło do Prus, odprawić napowrot do Baden, własne zaś, które 

księstwie tém. konsystuję w liczbie 18,000, zmniejszyć do 10,000. 
Prócz: wspomnianego wyżćj sporu, ma być powodem do tego zaszłe 
między pruskim a badeńskim rządem niepórozumienie, względem 
wynagrodzenia kosztów wojennych za wyprowę badeńską i za trwa- 
jącą dotąd okupacyą. Kószta te wylikwidowały Prusy na przeszło 
4,500,000 A. Księstwo badeńskie niejest wstanie summy tój zapła- 
ció, a dalsze utrzymywanie i swojej własnćj armii i praskićj za~ 
łogi, prowadziłoby kraj prostą drogą do bankructwa. Rząd ba- 
deński prótestaje więc bajprzód przeciw powyższej fikwidacyi, do- 
wodząc, że koszta ówczesnój mobilizacyi wojska page; wyno- 
szącego 80,000 ludzi, powinny być w odęowiedniej ezpai i E 
inne rządy niemieckie zaspokojone, którym Prusy p pak księ- 
stwo badeńskie pomóc wówczas przyniosły, uga OFRE i Bawaryi. 
Zaczóm rząd badoński żąda, sy R) DY E RC dotyczącą 
się likwidacyą przedstawiły. , Zamiast papowiedzi na to, jak się 
zdaje, słuszne żądanie, położył rząd pruski areszt na dochody ce]- 
ne księstwa. Jakiż z tego skutek ? > ten, że księstwo badeń- 
skie odpaść może od Unii i przejść całkowicie do Bundestagu, Dą- 
wno się 0 to połndniowa koslicya Sara , i król wirtemberski nie 
z ąpróżgo w czasie late Jeżdził po kilka razy do Baden-Baden, aby 
„ księciem, badeńskim osobiście w Sprawie tój pomówić, Tylko ua- 
gło, przybycie i dogi, pobyt księcia Pruskiego w Badenie sprawił, 
że dotąd Xo konforencye i nieporozumienia Żadnego niewzięły skntku. 

W Hessen-Darmstadt oczywiście stronnictwo demokratyczne ścią- 

na siebie winę zaszłego konfliktu, przez niepraktyczne pro” 
wadzenie apozycy! przeciw rządowi, zapomniawszy, że nieżyjemy 


ają ? 

5) Jakim sposobem przy zbliżającej się zimie prze- 
chąwywać się będzie? 

Zyczyć należy, aby szanowny Członek na te py- 
tania dokładną odpowiedź c. k. galicyjskiemu Towa- 
warzystwu gospodarskiemu w jak, najkrótszym chciał 
przesłać czasie, do czego go niniejszem komitet jak 
najuprzejmićj wzywa. 

Ułatwienie w przesłaniu bezpłatnem tych wiado- 
mości, i jeżeli może być egzemplarzy różnych odmian 
tychże owadów, we wszystkich stadyach jego prze- 
mian, w drodze poczty, — stanowi postanowienie c.k. 
Ministerstwa, z mocy którego, w rzeczach do dobra 
ogólnego rolnictwa krajowego dążących, wszystkie 
doniesienia do c. k. galicyjskiego "Towarzystwa go- 
spodarskiege bezpłatnie pod tegoż adresem z doda- 
niem: In Landeskultur= Angelegenheit, przez ©. k. 
urzęda pocztowe przyjmowanemi być mają. 

, Zresztą, zwraca się na to uwaga iż potrzeba, aby 
zjawienie się owadów w lasach na tarannićj śledzo- 
nem i do c. k. urzędów obwodowych; niezwłocznie 
doniesionem było. ; 

W kraju naszym, jest jeszeze wielka liczba świa- 
tbych i dobro ogółu miłujących obywateli, którzy 
nie liczą się niestety do grona Towarzystwa gospo- 
darskiego.— Ich pomoc i udzielenie wiadomości w te- 
raźniejszym wypadku, jest wielce pożądane Towarzy- 
stwu gospodarskiemu, a to o ile nadesłanem zostanie, 
z wdzięcznością przyjętem i użytem będzie. 

Z Komitetu c. k. Towarzystwa gospodarskiego ga- 


licyjskiego. . 
We Twowie dnia 28 września 1850 r. 
L. Sapieha. 


fożonemu swojemu donieść. 

III. Do czasu stanowczego rozstrzygnienia, od ko- 
go, i w jaki sposób wynagrodzenia za bydlęta dla 
zarazy pałką zabite, właścicielom tychże bydląt dane 
być ma, kasa państwa każdego razu to wynagrodze- 
nie za asygnacyź politycznego przełożeństwa okrę- 
gowego wypłaci. 5 

Za bydlęta, które ze ścisłem dopełnieniem pod L 
oznaczónych warunków tym celem pod pałkę wzięte 
były, aby dociec pewności, czy choroba podejrzana 
jest istotnie zarazą bydlęcą, dana będzie za wyna- 
grodzenie tychże właścicielom taka kwota, jaka po 
odtrąceniu wartości owych części zabitego bydłęcia, 
które podług istnących przepisów spieniężonemi być 
mogą, Z SUMmMmY wynagro zenia przez zwierzchność 
miejscową i lekarza za toż bydlę ustanowionćj wy- 


Paa bydięta, które za sprawdzeniem już istnienia tćj 
zarazy w mon 


skićj wina zachorowania bydłęcia nie cięży, ani że 
tenże wybuchłćj choroby nie zataił. weż 
Przypadająca na każdą pojedyńczą sztukę ilość 
wynagrodzenia według oznaczonćj przez powołanych 
na detaxatorów zaprzysięgłych obu mężów zaufania 
wartości bydlęcia z. potrąceniem wartości sprzedaj- 
nych tegoż części wymierzoną być powinna. i 
Aby właściciele owych bydląt, które dla uzyska- 
nia pewności gy zy aoa EPO czem $ ać 
+ zabito, jako i tacy właścicieie, z 
pr za w okiem komisyi pod pałką padły, a któ- 


rzy przez | i 
dzie uznani zostali’, 


G Wiedeń 2 października. Spotkanie się Cesarza z królami 
bawarskim, wiirtemberskim į saskim, jest teraz rzeczą niezawodną. 
Książe Schwarzemberg będzie w tych konferencyach miał udział. 
Pogłoski o projektach ślubnych, są beż najmniejszej zasady. Kwe- 
stya niemiecka jest wyłącznym i jedynym téj podróży cesarza ce- 
lem. Jest mowa o przymierzu aczepnóm i odpornóm. Do Hano- 
weru, powiadają, że koñfideneyovalna misya wyprawiona została. 
Ważne jednóm słowem, w tych piętnastu dniach mogą zajść wy- 
padki. 

Ostatnie wiadomości z TuryBu zrobiły tu powszechne oburzenie. 
P. Appony odebrał rozkaz, otwarcie kroki te zganić, 

Komisya złożona w Wenecyi do obmyślenia sposobu podniesienia 
tego miasta, rozpoczęła swe prace 7 

P. Major Barbaczy, autor broszury: „Bekentnisse eines Soldaten“, 
którego Gaseta Augsburska do swego pułku w Siedmiogrodzie od- 
syła. towarzyszy cesarzowi W podróży do Bregenz i Miinich. 


fania wymiarkowane, do kasy okręgowćj zaasygno- 
i o tem 


wać, 10 


ce uledz , 
sięgli na d 


mięso Z odejrzanych © zarazę ijako takich 

zabitych bydląt, które przy otworzeniu zupełnie zdro- 
we znalezione były, dla ludzi ùa żywność, inne zaś 
sprzedajne ich części; jakoteż części bydląt jeszcze 
za życia lub po otworzeniu ich, choremi uznanych, 
jako to: skóra, rogi i tłuszcz z zachowaniem przepi- 
sanych ostrożności, bez obawy użyte być mogą, prze- 
to zwierzchności , miejscowe i członki komisyi mają 
podobnież wartość tych spożytkowanemi być mogą- 
cych części, które właścicielom bydlęcia zostawić 
należy, ustanowić. Komisarz polityczny i zwierzchność 
miejscowa mają kwoty wynagrodzenia dla każdego 
właściciela „by ląt przez siebie ustanowione, które 
władzy politycznćj przekładać winni, opierać na 
przedsięwz.ętem i wykazane oszacówaniu. 

Te postanowienia, za któremi okólnik guberniałny 
z dnia 10 stycznia 1845 r. pod |. 1202, dotyczący 
użycia pałki, jako środka naprzeciw zarazie bydła 
w swój mocy ustaje, służyć mają „odtąd do powsze- 
chnego W téj mierze zachowania Się. 

We Lwowie d. 17% września 1850. 
Agenor hr. Gołuchowski , 

c. k. gal. Szef krajowy. 


pe 
O k galicyjskie Towarzystwo gospodarskie prze- 
stato Sri vaa odezwę do swoich członków: 


Szanowny Członku ! ; 
Do tylu klęsk i niedoli kraju naszego, Nowa jesz” przygotowania, aby dostawiać fabryksdu, któryby 


Wiedeń 3 paźdz. Baron Gehringer ces. komisarz 
w Węgrzech, o którego przybyciu wczoraj donieślis- 
my, miał dzisiaj długą audyencyą u ministra spraw 
wewn. Celem jego odróży, ma być przedstawienie 
ministerstwu nowych trudności, jakie się nasuną w re- 
organizacyi Węgier, przez zapowiedziane zaprowa- 
dzenie w tym kraju podatków ód tytuniu, soli i stę- 
pla.  Włościanie węgierscy mniemałi, że po zniesie- 
niu pańszczyzny i dziesię PY; nigdy już podatków 
opłacać niebędą. Nadchodzące teraz odczarowanie 
nakłania ich do oporu, C° nadzwyczajnie działałność 
władz utrudnia. Wielu miiema, „że bar, Gehringer 
bardzo chętnie zrzekłby się swojej godności; inni 
przeciwnie utrzymują, że W charakterze rzeczywiste- 
go namiestnika wróci do Węgier. 

— Wiedeński Geschdf tsbericht pisze, że sprawo- 
zdanie bankowe z upłynionego miesięca, które nie- 
bawem będzie ogłoszone wcale niekorzystne przed- 
stawi rezultata. Mianowicie zaś liczba wypuszczo- 
nych w obieg banknotów zamiast się zmniejszyć, wzro- 
snąć miała o 5 milionów 777: 

SE Dowiadujemy się Z Const. Blatt, że postano- 
wiono- szczególną zwrócić uwagę na fabrykacyą Cy- 
gar austryackich , i już poczyniono wszelkie ku temu 


s iszczeni ipi rmOCY ni „ 1848, Rząd wystąpił natychwi jw anarchi- 

ze przybywa a. grożąca zupęłnem zniszCZEniem pod wz ledem „za achu i mocy nieust ował wyrobom joi w e tap natychmiast jako przeciw a 

sekapan, Pc oalicznych wiadomości, obsiadły sBgrANICZNYM. R eż = : stom, i nietylko Izby rozwiązał, wie -natychmiśst, my! mitiko 
obwodach ZOCO- — Czwarta AA A konsystująca w Galicyi powię” wych środków do utrzymania powządka i pokoju: samowolnie wy- © 


przestrzenie kilkumilowe lasów WY 
p 


wstim, żółkiewskim, przemyskim i rzeszowskim, nie- | kszona zostałą. w ostatnich €aasach „o dwa pułki pie” biersnie dalszych podatków nakazał, Może i w Moemsen-Kassel re- 


a 


4 


znaczeniu legalną podstawę za sobą, w Hessen-Darmstadt zaś na- 
miętność opozycyi legalność tę zbyt porywczo straciła z oczu, i 
podobno sprawie hessen-kasselskićj niemało zaszkodziła, 

W Holsztynie i Szlezwiku znów się bój krwawy rozpoczął , tą 
razą na zachodnićj stronie księstw, około Friedrichstadt. Armia 
holsztyńska odniosła dość znaczne zwycięztwo, obsadziła miasta 
Tórming i Garding, zrąbawszy lub zabrawszy do niewoli załogi i 
osaczyła warownią Friedrichstadt, która się zapewne poddać musi. 
Zdaje się, że celem tych wypraw, jest zniszczenie warownych o- 
bozów duńskich jeszcze przed zimą, aby potóm wolnićj działać 


można. 


FRANCYA. 


Paryż 28 września. Zapewniają, że prezydent 
lzeczypospolitćj zaraz po powrocie Izby na najpier- 
wszą sesyą ma przesłać posejstwo (message), 0 któ- 
rego treści nie dotąd nie wiadomo; mówią zarazem, że 
podobnie jak przeszłego roku towarzyszyć mu będzie 
zmiana ministeryum, w którym pozostanie tylko jeden 
minister z obecnego gabinetu, tojest jenerał Hautpoul 
znany z osobistćj przychylności dla- prezydenta, za 
czemby poszło usunięcie jenerała Changarnier i za- 
mianowanie innego jenerała ną komendanta w Paryżu. 

— W dniu £gim października odbędzie się pod 
Wersalem na równinie Satory wielki przegląd catćj 
piechoty armii paryzkićj, a w dniu 10 października 
wielka rewia 5% szwadronów kawaleryi. Obecność 
prezydenta w Wersalu przy tych ćwiczeniach woj- 
skowych, wzbudza między reprezentantami coraz 
więcej nieufności. Na ostaniem posiedzeniu komisyi 
prorogacyjnćj, jenerał Lamoriciere miał się wyrazić 
bardzo gwałtownie przeciwko tym domniemanym za- 
miarom uwiedzenia armii. W tym przedmiocie na- 
czelny organ legitymistycznćj partyi tak się wyraża: 
„Opinia publiczna zwrócona jest w tćj chwili na ar- 
mią; spostrzeżono, że starają się ją ułudzić, pochle- 
biają jéj, zmuszają do wykrzyków: niech żyje Na- 
poleon, niech żyje Cesarz. Żołnierz jest zawsze 
skłonny chwalić tego, który go ugoszcza; po biesia- 
dzie nieoszezędza on wiwatów. Zwycięzki jenerał 
mógłby skorzystać z takiego chwilowego ożywienia; 
cywilnemu urzędnikowi na mało ono się przyda.— 
Zresztą czyli one dowodzą, że armia jest gotowa do 
zamachu stanu, że chętnie ogłosi nowego Cesarza i 
rozpędzi zgromadzenie; nie sądzimy tak, i owszem 
myślemy, że łudzi się kto tak myśli i armią spotwa- 
rza, tćm więcćj, że jesteśmy przekonani, że tego sa- 


mego dnia, kiedyby zgromadzenie dowiedziało się o. 


konspiracyi przeciw niemu uknowanćj, na mocy jego 
dekretu, ci sami żołnierze, co dzisiaj z entuzyazmem 
witają, odprowadziliby spiskowych do Vincennes.“ 

„77 Najróżnorodniejsze wieści obiegają o celu pod- 
róży pana Persigny do Londynu. Jedni mówią, że 
jedzie w interesie pieniężnym prezydenta, drudzy, że 
dla porozumienia się w sprawie niemieckićj i Neuf- 
chatelu. 

— 0d chwili ogłoszenia okólnika legitymistyczne- 
go w stronnictwie tém. panuje największe rozdwoje- 
nie. Oto artykuł dziennika Corsaire pełen gorzkich 
i osobistych przymówek dla pana Larochejaquelein. 
„Pan Larochejąquelein w sprawie okólnika Barthćle- 
mćgo popełnił samobójstwo. W roku 1830 rzekł 
pan Larochejaquelein, jaka oficer konnych grenadye- 
rów do swego pułkownika, „niemam koni pocztowych, 
aby jechać za królem.“ Wieczorem 24 lutego już nie 
wierzył w monarchią i domagał się od Rzeczpospolitćj 
ambasady. D.26 nie chciał z nami podpisać dekla- 
racyi prawćj, dzisiaj korzysta z dokumentu ogłoszo- 
nego nie wiedzieć, w jaki sposób i na tćj wątpliwej 
podstawie buduje swoje ultimatum. Z jego publika- 
cyi widać dumę upokorzoną i zawiedzioną, która do 
wszystkiego gotowa, aby dopiąć celu. Ze zbliżają- 
cćm się niebezpieczeństwem, pan Larochejaquelein 0- 
puszcza swoich przyjaciół, bo należy się spodzie- 
wać, że zechcą zgnieść opór monarchicznćj partyi. 
Brakuje nam wiary, tak jak nam zabrakło w roku 
1830 i 1848, lecz czy nie należy on do tych żoł- 
nierzy, któremu w polu zabrakło odwagi. A więc 
panie margrabio pójdź pan do tego batalionu, który 
w szeregach swoich liczy wszystkie zawiedzione i 
nieukontentawane ambicye, wszystkich zbiegów i lu- 
dzi bez wiary. Tam panowie Wiktor Hugo, Lamar- 
tin, Girardin z otwartemi rękoma czekają na ciebie. 
ldź pan, oklaski złośliwych dzienników utorowały 
ti drogę; witali ciebie jako syna, synowca i brata 

ia męczenników ; podali ci ręce, które nawykły 
5 nysa twćj sprawie krew przelewać. Ale bądź pe- 
obojętny, stronnictwa pocieszą się łatwo po stracie 

ych lub wątpliwych; twoje wątpienie robi u- 
szczerbek, któr aon ú 
sk Dziennika. zaledwie spostrzedz można. 
wiert gwałtowygitymistyczny Opinion publique za- 
-sérti adjutanten tykuł o zamianowaniu jednego 
JepOE słowy: „Co "rezydenta i kończy go naste- 
premi 5 Piara DIE znaczyć adjutant tego, któ- 


ry niema prawa ko wać armią!“ (Jak wia- 
d rez dent wedłu ko: F. 
wać: wojeimych rozkazów, Ytucyi o b 


£ 


ER 


CZAS. 


zultat będzie ten sam, ale tam przynajmnićj opozycya ma w całćm | 


— Mówią, że hrabia Molć chce się usunąć z ży- 
cia politycznego i do żadnego stronnictwa więcej nie 
należeć. Postanowienie to w Elizeum zrobiło wiel- 
kie wrażenie, bo piemato rachowano na niego w kwe- RADA ADMINISTRACYJNA OKR. KRAKOWSKIEGO. 
styi przedłużenia prezydentury. 3 Wydział Prezydyalny. Sekcya III. 

— Powiadają, że ma być zamianowana komisya A Vah zr. r m riji 

|| wadzenia reform dotyczących domów po- odaje do powszechnćj wiadomości , iZ w dniu 14 października 
w celu zapro i ! dotyczący 3 di” b. 1850 do godziny 1 z południa w biorze Sekretaryatu Jlnego 
Życzki. Mają się one głównie zastanawiać nad | Rady Administracyjnej w gmachu Sgo Piotra przyjmowane będą 
zmniejszeniem procentu od pożyczki, przedłużeniem w drodze licytacyi sekretne deklaracye od ery s . podjęcia 
iéi x $ „eni icz iotów prz ]- | 5. przedsiębiorstwa dostawy na czas od Igo istopada 850 r. do 
JEJ terminu i Pisak liczby przedmi Przy. dnia ostatniego października 1851 r. dla biór Administracyjnych i 
mowanych w domach zastawu. Sądowych świec łojowych rurkowych w ilości mnićj-więcćj funtów 
= Cena funta jednego tychże świec na złp. 1 gr. 4 czyli kr. 


16% ustanawia się. Zyczący sobie podjęcia téj dostawy, deklara- 
cye opieczętowane wedle wzoru w Dzienniku Rządowym zamiesz- 


Urzędowe. 


Ner 10026. (292) 


Kronika miejscowa 

Kraków 4 października. Uczony nasz archeolog p. Ambroży 
Grabowski zgadza się z nami w opinii co do znalezionych glinia- borowój coida. złożenia. tamże vadium do licytacyi w kwocie złp. 
O a aa PARE YA | NB BI 
te są po prostu sprzętami kuchennemi a róg jeleni, rogi koźle iko- | nionóm Przez pretendentów przejrzane być mogą. 
ści mogły być przedmiotami znajdującemi się w kuchni. „Albo też Kraków dnia 1 października 1848 roku. 

(mówi daléj w uwagach, których nam z tego powodu łaskawie u- Prezes, P. MICHAŁOWSKI. 
dzielił) naczynia te należą do warsztata garncarza, który przez Sekretarz Jlny, Wasilewski. 
zawalenie stropu piwniczego na spód się dostał i był zasypany.“ [291] 
Szanowny nasz badacz cytuje dowody z ksiąg miejskich wyciągnię- 

te że ulica Gołębia zwała się dawnićj (w. w. XV.) ulicą Garn- 
carską i natrafił na ślad że obok r. 1436 in platea lutifigulorum 
w domu ex opposito Jherusalem mieszkał nożownikarz; może więc 
rogi koźle były materyałem na trzonki do nożów. Wspomniane 
zaś pismo kończy autor jak następuje: „Czy naczynia te były 
sprzętem kuchennym, czy towarem garncarza, mimo tego że nie są 
wazami etruskiemi ani popielnicami rzymskiemi, lub pogan Sło- 
wianów, zawsze są ważną na ziemi naszćj zdobyczą, w której ło- 
nie przez trzy lub cztery wieki ukryte leżały a nadobne ich kształ- 
ty i przyozdobienia świadczą, że rzemiosło garncarskie dawnićj 
piękniejsze wytwarzało wyroby, niżeli te jakie dzisiaj z rąk tego 
rodzaju rękodzielników otrzymujemy,“ 

Teatr. Artyści nasi powrócili nakonieć z wycieczki swćj w Po- 
znańskie, gdzie publiczność przyjęła ich tak serdecznie, a rząd 
tak niełaskawie. W zeszłą niedzielę dawali pierwsze widowisko: 
Barbarę Zapolską i Godzinę małżeństwa. Komedya historyczna 
Dmuszewskiego, grywana u nas tak często, mogłaby się utrzymać 
przy wymaganiach dzisiejszych, doskonałą deklamacyą i przepychem 
ubiorów. Lecz gdy api jednóm ani drugićm niezoleciła się nasza 
scena; przeto sztuka ta nienajlepićj się powiodła. Panna Cheł- 
chowska wcale niezdaje się nam stósowną osobą do tćj wspaniałćj 
postaci Barbary, która bez pewnćj wyższćj siły i powagi, nierobi 
wrażenia. — Godwina madyeństwa przedstawiana tylekrotnie, za- 
chwycała grą p. Linkowskiego i pani Linkowskićj; pan Kaliciński 


ka i NE” 3) 
dopuścił się tylko czasami przesady w ruchach, co psuło a nie G s 
 podnosiťo n e ove aa 'na dochód Pogorzelców Kra- 


kowskich, przy dość zapełnionym parterze i niektórych lożach, da- 
wano: Lwy i Lwice, komedyą wierszem Bogusławskiego. 0 grze 
artystów da się tylko z pochwałą powiedzieć. Mianowicie panna 


wych potrzebnych , których koszt w ogóle na summę zły. 14.671 
gr. 297, czyli złr. 3,493 kr. 19%, jest obliczony, Żydlęcy sobie 
podjęcia się téj dostawy deklaracye opieczętowane wedle wzora 


dium do licytacyi w kwocie złp. 1,470 czyli złr. 350 oznaczonego, 
w terminie i miejscu wyżćj namienionem zechcą złożyć, Waranki 
zaś, jak równie wzory, próby i wykazy materyaliów szczegółowe 
ceny obejmujące, będę mogli każdego czasu w wspomnionóm biórze 
w dnia 1 października 1850 r. 
Prezes, P. MICHAŁOWSKI. 
Sekretarz Jeneralny, Wasilewski. 


CESARSKO-KRÓLEWSKI TRYBUNAŁ (230) 
Miasta Krakowa i jego Okręgu. 

Na zasadzie art. 12 ustawy hipotecznćj z r. 1844 wzywa mają- 

cych prawo do spadku po Maryannie Bogdanowskićj pozostałego, 


Ner 5245. 


kowa, składającego sie, aby w terminie miesięcy trzech do c. k. 
(Trybunału załosili się; w przeciwnym bowiem razie spadek ten 
Wincentemu Bogdanowskiemu ; ozostałemu Synowi przyznanym z0- 
stanie. — Kraków dnia 5 września 1850. 
Sędzia prezydujący, J. Pareński. 

Z. Sekr. P. Burzyński. 


1 J w cyrkuie Przemyskim, mila od Jarosławia 
W Piwodzie 3 sprzedawać się będzie dnia 8go października 
przez licytacyą 30 sztuk Jałownika poprawnćj rasy,  [285—2 3] 
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Ułatwiając wyjeżdżającym w Kròlestwo-Polskie wyrobienie wizy 
passportu u C,-Rossyjskićj-Ambassady w Wiedniu, mam zaszczyt 
donieść interessownym osobom, iż passporła przez mnie posyłane 
odbieram z wisq najdalej 6go dnia tj.: zwrotną pocz 

e h A. Tessarczyk 
przy ulicy Floryańskićj pod L, 533 (w 5tym domu od j rag 


„Kurs papierów publicznych i pieniędzy. 

Kurs krakowski z dnia 5 paźdz. Banknoty 911: — Pruski kr- 
a: 105, — Imperysty ros. 34. 20..—-. Ruble srebrne nowe 100, 

akaty złp. 20, 6.— Listy zastawne Król. Pols. z kaponami 100Y,. 

Listy zastawne Galicyjskie dają 97'/,. — Cwancygiery stasc 1057, 
nowe 106',. > 

Kurs wiódeński z dnia 3 pażdziern. — Metaliki 95/4, — Nowa 
Pożyczka 83*/,. — Akcye Banku wiódeńs. 1170. — Akcye Kolei że]. 
110. Agio od złota. 23%,. Agio od srebra 17 y 

Kurs Íwowski z dnia 2 paźdz. Dukat holenderski Złr. 5 26. — 
Dukat austryacki 5 kr. 30. — Półimperyały ros. 929 kr. — Polski 
kurant 1 21.— Rubel sr. ros. 1 50.— Galicyjskie Listy zasta- 
wne 94 złr. 38 kr. 3 
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Cenecka rolę Natolii, oddała w kilku miejscach z wyższym talen- 
tem dramatycznym, podniosła ją nawet, scharakteryzowała. Pan 
Kaliciński w roli filozofa modnego, Artura, grał przewybornie, 
częste zyskując oklaski. Nowy także artysta, p. Hubert, (pułko- 
wnik Sędzimir), potrafił w chwilach swćj nudnćj i długićj perory 
ojcowskićj, wyjść obronną ręką Z nieznośnćj dla aktora i widzów 
sytuacyi. W ogóle sztuka ta, pomimo kilku scen trafnych i z pra- 
wda schwyconych, źle jest prowadzoną , mianowicie pod koniec. 
Czuła przemowa ojca w ostatnim akcie, skruszyła Celing, że po- 
rzaca towarzystwo Lwów i Lwic; Pytanie, dla czego niemogła ją 
skruszyć w akcie drugim, kiedy Z taką samą perorą wystąpił pan 
ojciec? Prosta odpowiedż: niebyłoby aktu trzeciego. 

— W Brzeżanach na dochód Krakowa dał p. Feliks Lipiński kon- 
cert, przy którym udział mieli przełożony magistrata p- Prokopo- 
wicz z żoną i panna Karolina Hejrowska; liczna publiczność z o- 
kolic i z miejscowych obywateli zaszczycili zabawę bytnością swoją. 

— Dzisiejszy targ mały, pszenicy do młyna parowego sprzedano 
200 korcy po 24—254,, żyta 100 korey PO 18—19 złp. W ogóle 
ceny kleparskie w ciągu tygodnia spadały ale ać się gdyby tyl- 
ko droga się poprawiła że się znowu dosyć Je podniosą. Ziem- 
niaki udały się prawie wszędzie bardzo dobrze, i 

— Ceny wełny zawsze wysokie, dlatego kupcy niechcą kupować 
i czekają do wrocławskiego targu. RZeP % łatwy do sprzedania, 
za piękny zimowy płacą 10,—10% ga letni piękny 7%4—8V, 
złr. Spirytus z powodu urodzaju ziemniaków spadł w cenie, tutaj 
mało znajduje kupca, sprzedają 13—14 złr, za nowy płacą po 12 
—13 złr. 

— Stan Wisły 2 st. 

* Przyj 7 d. 3 do 4 październik i- 
kówski Łęg! torear ig Gorecki F., Iliński pł 
X. Kirschner Antoni, X. Skrzyński Henryk, Weber Karo], z Wie- 
dnia. Rudnicka Marya hr., Rómisch Julia, z Oderbergu. Waszkie- 
wicz Teodor, Keller Franciszek, ze Lwowa. Jakubowski baron, 


z łopuszny małćj. Konopka Stefania baronowa, z Tarnowa, Łub- 
kowski dyr. banku pols., z Warszawy- 


Od Expedycyi *Czasu.* 

Szanowne Redakcye pism publicznych we Lwowie, które raczy- 
ły trudnić się zebraniem prenumeraty na dziełko: Von Biner ver- 
schollenen nigstadt. Wien, upraszamy, aby zechciały jak naj- 
śpiesznićj przesłać nam nazwiska prenumeratorów i kwoty przez 
nich zebrane. Sz. Redakcye Gazet galicyjskich zawiadamiamy, iż na- 
desłany nam wykaz prenumeratorów i pieniądze z wdzięcznością 
odebraliśmy. 


Od Administracyi „Czasu“. 


Do pr. c. k, urzędu pocztowego w Jarosławiu. Prenumerat 
z Pawdosiowa na pierwszy miesiąc kwartału niemożemy przyjąć. 
Przyjmujemy miesięczną prenumeratę tylko na ostatni kwartału 
miesiąc, jak to nawet w tymże samym powrotnym „prenumeracyjnym 
liście, w którym nam pieniądze przysłano, na każdy kwartał szcze- 
gółowo wypisano jest. z wyraźną uwagą, tłusto drukowaną: Ty|- 
ko na powyżćj (w liście) wymienione okresy przyjmuje 
się przedpłata. 
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W DRUKARNI CZASU, 


czonego, z poświadczeniem na kopercie z strony c. k, Kassy Po- 


mianowicie zaś z połowy realności N. 264 w gminie VIII M. Kra- _ 
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